SCENARIUSZ PASOWANIA UCZNIÓW KLAS PIERWSZYCH PUBLICZNEJ SZKOŁY PODSTAWOWEJ NR 2 IM. KRÓLOWEJ JADWIGI W DĘBICY

1. Piosenka „Nasza szkoła jest wesoła”

2. Wiersz „Witaj nam”:

Witaj nam szkoło radosna ,

grająca dzwonkiem co rano,

dzień dobry szkoło wesoła, 
lesie i łąko – dobranoc.               

3. Wiersz „Idą pierwszaki”:

Idą pierwszaki,

dawne maluchy.

Jeden w drugiego

to same zuchy.


Buzie umyte


i ręce czyste,


każdy na plecach               recytacja zbiorowa

dźwiga tornister.





Z bijącym sercem 

stoją przed szkołą

· Jak im tu będzie?

· Chyba wesoło.

A dzwonek dzwoni:

Już czas do klas.

z czarnej tablicy 
wita ich As.


4. Piosenka „Dostał Jacek elementarz”:

I. Dostał Jacek elementarz,

    ale mina uśmiechnięta.

Refren:

Hejże hej, hejże ha,

Elementarz Jacek ma.





II. Idzie Jacek środkiem ścieżki 





     dumny z pierwszej swej książeczki.

  Refren:

Hejże hej, hejże ha,

                                                           Elementarz Jacek ma.





III. Spojrzał Burek w Jacka oczy,





       jakby pytał dokąd kroczy.

Refren:

Hejże hej, hejże ha,

                                                           Elementarz Jacek ma.





IV. Ja do szkoły, też pytanie,

                                                      jestem uczniem , miły panie.

 Refren:

Hejże hej, hejże ha,

                                                           Elementarz Jacek ma.

5. Wiersz „Gdy zamierzasz przejść ulicę”:
Gdy zamierzasz przejść ulicę,

musisz poznać tajemnicę:                     recytacja zbiorowa


Na chodniku przystań bokiem,


popatrz w lewo bystrym okiem,               

Skieruj w prawo wzrok sokoli,

znów na lewo spójrz powoli.                          


Jezdnia wolna, więc swobodnie


mogą przez nią przejść przechodnie.       

6. Wiersz „ Krzyk i hałas...”

Krzyk i hałas słychać z teczki:

„Zróbcie Zosiu porządeczki”

Płaczą kredki i ołówki,

połamały im się główki.                              

Płacze książka z wielkim kleksem,         

wstyd mieć w teczce taką beksę.

Gumka myszka myśli sobie:

Ma być czysto? Ja to zrobię.                           

7.  Piosenka „Jestem uczniem”:

Idę do szkoły,

a ze mną przyjaciele,

śpiewam wesoło, 

bo czasu mam niewiele.





Refren:





 Kim ja jestem, wie każdy z was.





Do pierwszej klasy idę pierwszy raz.  }   2 razy






Niosę tornister,






w nim książki i zeszyty.






W nowym piórniku






mam kredki, długopisy.





Refren:


                                    Kim ja jestem  ..............

8. Wiersz „Marsz pierwszoklasistów”:

   Moja siostra w piątej klasie,

      w trzeciej klasie jest mój brat.

        A ja jestem uczniem pierwszej,

bo mam tylko siedem lat.

I tak sobie obiecuję.

       Od początku równy krok,

     muszę przejść do drugiej klasy,

        mam przed sobą cały rok!






W naszej klasie, pierwszej klasie,






wre nauka, praca wre.






Koleżanki i koledzy






w pracy prześcigają się.





Wszyscy sobie obiecują:

Od początku równy krok.

Wszyscy myślą i pracują

przez ten pierwszy szkolny rok.

Gdy przeminie lat dziesiątek,

a przeminie, że aż ha.

Naliczymy samych piątek

w naszej klasie milion, dwa....



Łatwo będzie zdać maturę,



choć to najtrudniejszy krok.



Bośmy sobie w pierwszej klasie



razem wzięli równy krok.

9. Piosenka „Miś pluszowy”:

I. Jeszcze wczoraj miś pluszowy 

żegnał nas w przedszkolu.

Dziś z tornistrem pełnym książek      

idziemy do szkoły.

Refren:

La, la, la, la, la, la/ 4 razy

II. Jeszcze wczoraj kolorowe 

klocki Staś układał,

dziś ołówkiem w swym zeszycie

pierwsze kreski stawia.

Refren:

La, la, la, la, la, la / 4 razy

III. Jeszcze wczoraj barwne lale,

sto zabawek różnych,

dziś już szkoła, pierwsza klasa,

czas naszej nauki.

10. Wiersz „Na lekcji” 

Gdy nikt nie spóźnia się do szkoły,

gdy raźno z teczką każdy spieszy,

gdy każdy grzeczny jest, wesoły,

wtedy się nasza pani cieszy.                          

Gdy widzi ładny, czysty zeszyt,

gdy ktoś na piątkę odpowiada,

wtedy się nasza pani cieszy

i uśmiechnięta jest i rada.                             

Gdy przyjaźń, zgoda zapanuje,

wśród hałaśliwej szkolnej rzeszy,

gdy nie ma kłótni, dąsów, bójek,

wtedy się nasza pani cieszy.   

11. Wiersz: „Dwadzieścia dni”:

Dwadzieścia dni jesteśmy w szkole

i czas ten minął szybko nadzwyczaj.

Wiemy już kiedy rozmawiać wolno,

a kiedy w klasie musi być cisza.                 


Znamy też panią naszą , rzecz jasna,


swoich kolegów i koleżanki.                 


Śmiało wchodzimy do naszej klasy 


i nie potrzeba nam niańki.                     

Książki, zeszyty, kredki i pióro,

to rzeczy najnormalniejsze w świecie.

Jeśli jeszcze nie chcecie wierzyć,

na lekcję do nas przyjść możecie.                         


Wchodzą nam w głowę cyfry, literki,


sylaby, zdania i inne treści.


Sami się czasem zastanawiamy,


czy to się wszystko nam w głowie zmieści?

12. Piosenka „Nasza klasa”:

Nasza klasa, pierwsza klasa,

klasa roześmiana, roześmiana,

jasnym oknem, dużym oknem,

wita nas od rana, od rana.


Bo śpiewają w naszej klasie


dwie Dorotki, Jaś z Adasiem,


no i pani taka sama, 


jak ciocia czy mama.

Nasza klasa, pierwsza klasa,

śpiewa bardzo ładnie, bardzo ładnie.

A kto lepiej, kto weselej,

tego nikt nie zgadnie, nie zgadnie.


Bo śpiewają ..................

13. Fraszki:

Myszy stale marzą o tym,

by zniknęły z ziemi koty.


Ślimak pragnąłby gorąco


dorównać w biegu zającom.

Koń na pewno by się zgodził,

by w zaprzęgu furman chodził.

Koty marzą, żeby rzeką 
popłynęło świeże mleko.





Szczupak się od dawna głowi,





jak rybaka w siatkę złowić.






Uczniowie marzą, by pani


odrabiała lekcje za nich.

Ja sprzeciwiam się tej zmianie.

Niech po staremu zostanie.

      Lubię szkołę, lecz ten problem

      zawsze działa mi na nerwy:

      wszystkie lekcje są za długie,

      a za krótkie przerwy.

Wciąż stawiają mi za przykład

pracowitość pszczoły.

Pewnie chcą, bym miód przynosił 
w słoiku do szkoły.

Lubię panią, lubię klasę,

lubię z klasą śmiać się czasem,

lubię piątkę złapać gładko,

tylko łapię ją za rzadko.

Kasia się spóźnia, bo lubi pospać,

Zamiast do szkoły – w łóżku chce zostać.        

- Kup sobie budzik, z młotkiem najlepiej

i niech co rano cię w głowę klepie.

14. Piosenka „Ulizaniec”:

Jestem sobie ulizaniec,

mojej mamy ukochaniec.


Bo mam spodenki takie króciuteńkie


i nóżeczki takie krzywiusieńkie.     2 razy

Kiedy przez ulice idę,

wszyscy się za mną oglądają.


Bo mam spodenki ......................

15. Wiersz: „As dzień dobry.....”                                                     Dyżurny
As dzień dobry mówi pierwszy,                                                  Choć dzwonek nie dzwoni, 

ładnie śpiewa, powie wierszyk

                                     Choć w klasie pusto,                                                                                   As na lekcji dba o ciszę,                                                               Już starłam tablicę,

As już    całkiem nieźle pisze                                                       świeci jak lustro.                                                            Podlałam roślinki,                                                          Podlałam roślinki,

Do dwudziestu liczy ładnie


          niech  rosną zdrowe                                                               i zagadkę też odgadnie                                                  Gdy przyjdą dzieci,     
                                                                                       wszystko gotowe.

                                                                                              

16.  Piosenka „Nasze polskie A B C”:

Już w przedszkolu dzieci wiedzą,

co to Wisła, co to Bałtyk.

Że na Śląsku leży węgiel,

a znów góry to są Tatry.


Taki polski elementarz,


raz zobaczysz i pamiętasz.

Nasze polskie A B C,

każde dziecko o nim wie.

Wchodzi w głowę, wchodzi w serce,

jak literka po literce.


Coraz lepiej czytasz je,


                                               nasze polskie A B C.

